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KURYER LITEWSKI
w  JYdnie w  Poniedziałek dnia 16 Listopada v. s. i $25 roku.

W iadomości K r a j o w e ,

G iz e ta  sankt  peter iburska  saw ie ra  z T agan -  
rogu  pod 22 października.*

„ N a y j a  n  k s z y  C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  dn ia  20 t .  
m .  w y jerh •! do K rym u ,  » k ą d  p o w r ó c i  do Ta g a n -  
rogu  d. 5 l i s t o p a d . . *

„ N a y j a ś n i e y s z a  C e s a r z o w a  J e y m o ś ć , E l ż ­
b i e t a  A l e x i e j e w n a , b a w i  t u  w  n a y p o z ą d a ń j z y t n  
s t a m e  z d r o w i a . 1*

G iz e ta  Journal de St. - Petersbourg  zawiera
* P e te rsbu -g*  pod 6 hsiopada:

N a y j a ś n i e y s z ą  C e s a r / o w a  J e y m o ś ć ,  Matka,  
Eawczor* d , tuleyszey powró. i ła  rezydencj i .  Po- 
Wrot  N. d a n i  kilku dnia mi poprze dz li i i .  CC. 
W  W .  VV n l k i  X:ążę MikoJiAY 1 Wielka  X  ę z n a  
A l e x a n d r a ,  oraz J. C. W .  Wiel ka  Xięzna H e ­
l e n a .

P o d łu g  tey źe  g aze ty ,  J. C. W .  W ie lk i  X ią .  
ią  Jegomość,  M ic h a ł  w yjechał z te y  s to licy  do 
W a rsza w y ,  d. 3 l i s topada .

Bud ow nic two  morskie wielki wzros t  w z ię­
ło w F in la n d y i : dsiesięć okrę tow , bardzo do­
brze budów anyi b, tego lata wysłano da Lubeki, i 
Spodziewać się należy,  że n iedługo finlandowie 
przes taną zupełnie u /y w ać  d < wmeyszych sw ych
Statków, ni rpomostowanych,  ni źmiernie w żeglu­
dze niebezpiecznych, lw zaden  sposob, obwarować
się niemogących.  _ _ _ _ _ _ _ _

K r ó l e s t w o  P o l s k i  b .
W a rsza w a  dnia 21 listopada.

(z Gazety  Warszawskie)’).
J. C. M. W  lelki Xiążę, K o n s t a n t y ,  w r a z  g  

dostoyną swą Małżonką,  dnia i 5 b. m. p o  p o ł u -  
dniu, szczęśliwie wrócił  do tu teyszey s t o l i c y .

odbyć zaślubiny wnuczki  tey  X£ny,  a córki  J YY 
Prezesa d , t u  Król.  Pols

N i e m c y :
Monachium d 3 listopada.

(z Monitora Warszawskiego).
Dnia  24 p„ździernika, Król Jmć mianował  

nadwornego Radcę, Józefa M a r t i n , Sekretarzem 
swojego przybocznego bióra. Podług pewnych  wia­
domości, pozwolił Monarcha otworzyć,  nie tylko 
tea t r  narodowy w Augsburgu, lecz i inne, będące 
w kraju,  mając łaskawy wzgląd na niedostatek ta k  
wielu rodzin,  k tóry  mógłby nastąpić przez dłuż-, 
Sze niedozwolenie okazywania swoich talentów.

Unia 1 b m. Król Jmć wraz z całą familią 
swoją zwiedził cmentarz  w dniu tym przepyszni# 
przybrany w ozdoby,jakie miłość pozostałych zm ar ­
łym swym poprzednikom, oycom, matkom,  synom,  
córkom składa. T łum  ludu był niezliczony,

Sławny kompozytor,  i f  inter,  um ar ł  w Bcyr*. 
ry i  dnia 17 października, w 71 foku tycia.

Feldmarszałek,  Xią*ę W rede .  wyjechał  d, 5 
b. m. do Ellingen .

Od brzegów M enu dnia  8 listopada*
[z Gazety U arszaw skiey) .

Teraźnieyszy K ró l J inć  Bawarski ,  Ludwik ,  sST 
ostatniey s»o jey  podróży, przybywszy d. 18 paź­
dziernika do D onauwórth  , udał się do mieszkania 
podpólkownika Liineschloss k tóry  tego Monarchę^ 
gdy miał dopiero lat 7 lub 8 ,  uczył obrotów 
Vtoyskowych. W sp o m m o n y  oficer roni ł  Izy ra« 
dości, gdy łaskawy Król ,  objąwszy rę ką  dawniey-  
•zego nauczyciel*, jak z przy|acielem,  poufaleroz- 
mawiając,  przećhadzał  się z nim po pokoju.

Słychać, iż Xiążę W re d e , którego niedawno 
Król  Jmć B iwarski  w M onachium  kilka razy od­
w iedz i ł ,  uchyli się od interes,ów.  W oysko  B i -
I X  3  t t c ł r  . A  M - M  »-M A k  • / ł  V  _    _      _ .....  !  _  ■Rocznica Imienin J. C. M. Wielkiego X ie-  1 ' " u •  ~J ---------

cis,  M i c h a ł a , obchodzoną była na dniu w c zo r a j -  Bc/ h  , m a b ' dz ' ,' szcze *«nn«ey. w n e ,  co do 
szyrn ze /.w> kłą uroczystością.  W  godzinach ran -  i . * ̂ _ a.!? “ i “ 5dnosd zaPr o w «dzl się w admm is t ra -  
nych odbyło gię nabożeństwo w  kaplicy Zam ko-  
Wey, tudzież w kościele Metropol italnym ś. Jana,  
na k tó rem snaydowały się Władze  Rządowe i lud,’ 
l ic/nie zebrany. Z  powodu uroczystości  dnia te- 
go miasto wieczorem oświecone zostało.

JO Xiąię  Namiestnik Królew-ski, w  obeeno- 
Soi wszystkich J W  W .  Minist rów,  Dyrekcy i  Rzą'  
dowey l e ą t r u  Narodowo g o ,  luriziez znak().

p o to zę ł  s* d n m o n e g d c y s z y m  k a m i e ń  
w ę g i e l n y ,  do  no w o budu  l ącego sie t e a t r u  na n i a n i
M a ry w i lo w sx im .  Licznie  zehrana  11 ” 2 placud k . e m  b , ł a  t ego  ol)r̂ 5 zebraD^ Publ .cznosć s wra-

l e w s k i i o a n °,?!eniem J° -  Xi?c5a Namies tnika K r ó ­
lewski g o ,  ustanowiona ,es t w W  oj-w ództwie
Augustowskrem oddzielna Kanc.ellarya Ziemiańska 
jH y p o teczn a  w Suwałkach,  a to dla powiatów dą- 
bro -sk .ego ,  seiensk.ego, ka lwaryy skhg o  .„ar.an- 
pol,kiego. Rad* obywate lska niezwłó znie przy­
stąpi do wyboru P.sarza kanc. hypo. 1 Reienta Kan. 
Ziem.  k tórych urzędowanie rozpocznie się z dniem 
ł  stycznia r. 1026

W  tych dniach wyjechało z W a rsza w y  do 
P u ła w  wiele znakomitych osób. Dziś ,  w imieni­
ny  JO. Xię*oy Iasbsl j  Ciartorysk iey ,  mają się tam

oyi w oyskow ey.
Stosow nie do t r ak t a tu  handlowego, wolno jest 

Wyprowadzać co rok z Króles twa W ir t em be rs k ie -  
g° 160,000 korcy zboża doSzwaycaryi .  K ray  W i r -  
temb iski jest prawie  wyłączną spiżarnią k a n to ­
n ó w  St. Gallen 1 A ppenze ll .

Kompania Reń.ko  Z  ichodnio-Indyyska w E L  
herfeld, coraz hardziey ufność zyskuje. A k c y e je y  
ma|ą  wielki pokup w kra ju  1 za granicą.  Do 1000 
akcyy , które d. 1 b. m. rozdano daw nym  akcy-  
onistom, ubiegało się i 455 osób, a zatem'blisko po* 
łowa więcey niż sobie zamierzono.

List  z P a ryża ,  odebrany w F ra n l fo rc ie  nad 
M e n em  donos , iz w stolicy Francyi  u tworzyło  s ą  
towarzystwo,  do zrobienia drogi z k- leją żelazną,  
od Paryża  do pogranicznego miasta pruskiego 6’a-  
arb' iick , a z tamtąd znowu do Strazburga , w t j n »  
szczególniey celu , aby z Saarb 'uck  Sprowadzano 
węgle kamienne do F r a n c y i , która ich mało po.  
siada. Palny ten  mate ryał  |est bardzo w a ż n y  dl* 
wszystkich gałęzi przemys łu:  w yb orny ga tunek 
żelaza angielskiego i towarów" stalowych,  trze b* 
szczególniey przypisać dobroci węgli kamienoy th .  
W  W.ernczech i innych kra jach,  gdzie do top ic n i* 
r u t y  używają  węgli z d r z e w a ,  żelazo nie ma t e r  
dobroci,  i do wielu machin jest wcale me«datnŻRł-.



Zrobienie drogi z koleją żelazną dla u l a t a n i a  
związku między P a r y ż e m , Saarbruck i ^ a z -  
burgiem, mające się potem zaprowadzić Ao Havre 
de Grace, powiększy handel towarami osadmcze- 
mi z Havre de Grace do Niemiec i Szwaycarył z 
uszczerbkiem handlu niderlandzkiego.

Drezno dnia  8 listopada•
(z teyze gazety).

Xiążę M axym il ian  udał się d. 6 o. m. ztąd 
do Freiberga, na przyjęcie małżonki swojey, która 
jadąc z Chemnitz, wśród stojącego w paradzie woy- 
ska, gwardyi obywatelskiey i i5o górników, przy­
bywszy tam wysiadła w domu zajezdnym , gdzie 
córki nayznakomitszych obywateli miasta , 
rzucały przedn ią  kwiaty. W krótce  potym oboje 
Xięztwo przyymowali powinszowania cd oficerów, 
oraz urzędników górniczych i innych cy wilnych. 
W ieczorem  o godzinie 6tey (iby górników przy­
bywszy z muzyką przed dom zajezdny, Złożyło 
przez deputacyą płody górnicze Xięztwu. W ró ­
cił potem Xiążę M axym ilian  do Drezna , dokąd 
Xiężna L u d w ik a , małżonka jego , nazajutrz wy­
jechała. Każda w ieś, przez którą przejeżdżała, 
starała się złożyć hołd tey dostoyney P a n i , wy­
stawiając bramy tryumfalne i podając stosowne

WierSW ezora rpo południu Xię£niczka Łukieska 
l u d w i k a ,  małżonka Xięcia M a xy m il ia n a , przy­
była do tuteyszey stolicy wśród huku dział, i zosta­
ła jak nayuroczyściey przyjętą przez magistrat i 
ceohy zebrane przed ratuszem. Gdy w zamku 
królewskim wysiadała z pojazdu, wyszedł naprze­
ciw niey dostoyny jey małżonek w towarzystwie 
kawalerów dwóch pierwszych klasS. Wieczorem 
o godzinie ymey nastąpiło uroczyste pobłogosławie­
nie dostoyney pary w kaplicy zatnkowey; poczem 
wszystkie dostoyne osoby udały się na obiad iami- 
liyny do sali paradney ji uroczyście zaprowadzono 
Xiężniczkę Ludwikę  do jey małżonka.

Xiężna Amalia Augusta, małżonka Aięcia Za­
n a ,  wyjechała dziś do Monachium .

— . i ' ■ * -

H  t s Z V A N I ł  A.
M adryt d. 26 października.
(z Gazety Warszawskie/).

Xiązę In fantado  brał nauki we Francy’. Dnia 
7 czerwca 1808, gdy władze hiszpańskie uda­
ły  się do zamku Marrac, niedaleko Bajonny  , d a  
powitania Józefa Bonaparte go, wspomniony Xią- 
id  miał mowę imieniem grandów. Został potćm 
pólkownikiem gwardyi i d. 7 lipek tegoż rokp pod­
pisał konsty tucyą , k tórą Napoleon narzucił hisz- 
panom. W szakże był on jednym z tych, którzy 
naVDierwiey powstali przeciw obcey władzy ; w 
następnym roku dowodził oddziałęm powstańców, 
■walczył nieszczęśliwie , u tracił dow odztwo , udał 
się do Sewilli, a wkrótce potym do Londynu. W  
styczniu 1811 ówczasowe stany zrobiły go preze­
sem rady hiszpańskiey i indyyskiey, 1 dały mu zle­
cenia do Londynu.  Dnia i 4 czerwca 1812 powro- 
cił do K adyxu .  W  roku i 8i 4 udał się do M adry ­
tu. zkąd wkrótce przymuszony był wyjechać. Kroi 
Jmć wróciwszy do stolicy sw ojey, wyniósł tego 
wiernego poddanego na urząd prezesa rady kasty-

po  ogłoszeniu oddalenia ministra Zea,  natych­
m iast ochotnicy Królewscy zgromadzili się przy 
kaw iarni Barrio Nuero, i żądali, aby dla okaza­
nia ztąd radości śpiewano pieśni rojalistowskie. 
Obecni urzędnicy policyyni starali się temu prze­
szkodzić; lecz nadaremnie, i musiano uzyć woysko 
liniowe do rozproszenia tłumu. Odtąd zupełna
spokoynosc^pa Wy-)azdem z Eskuryalu  rmał
wysłuchanie u  Króla Jmci, a wróciwszy do M a­
drytu ,  mieszka w swoim pałacu. Podintendent po-
licyi Recacho prosił o uwolnienie od urzędu ; na­
stępcą jego ma bydź Don Rufina  Gonzales lub< So- 
hrado. Xiąźę Infantado  odprawił wjazd do tutey- 
gjjey stolicy; poprzedzili go dway gońcy gabineto­

wi, a muzyka ochotników Królewskich wyszła na 
jego spotkanie, i towarzyszyła pojazdowi.

Przed tygodniem 55o zbrodniarzy skazanych 
na galery wysłano ztąd pod strażą oddziału woy- 
ska liniowego. Za przybyciem na granicę Anda- 
luzyi, potraf.li uwieść dowódcę straży, który ich 
potym puścił na wolność. Zbrodniarze wspólnie 
nawet z kilku żołnierzami rozbroili resztę straży, 
i przy okrzyku: Niech żyje Karol V~, schronili się 
W góry Sierra Morena.

M adry t dnia  27 października  
(z Gazety Journal de Deb.)

W czora  rano ministrowie wyjechali do E -  
skuryalu , dla odbycia tam pierwszey rady mini­
strów, pod prezydencyą Xięcia In fantado , a dzi- 
sia wieczorem pow rócili z nim razem do M a d ry ­
tu. Powiadają, że wypadki tego zgromadzenia zna­
czny wpływ będą miały na stan półwyspu ,  ale 
też będą mogły wydać bardzo wielką cdir.;Siię.

Członkowie stronnictwa umiarkowanego zo­
stają w niepewności. Niektórzy z członków jun­
ty  radzącey odbierają listy z  pogróżkami. Po­
większają gwardyą królewską dwoma batalionami 
z korp'usu marynarki i grenadyerow prowincyo- 
nalnych. _________

(z Monitora Warszawskiego .)
Bliższe okoliczności zmiany ministrów są do­

tąd nieznane. Nowi ministrowie mieli_ naprzód 
uradzić, aby prosić Francyi o odwołanie woysk 
francuzkich. Negocyacye względem uznania nie­
podległości Mexyku, oziębley postępować zaczęły. 
Nawet zapewniają, że Xdz Perez, biskup z la P ue ­
bla de los Angelos w Mexyku, mianowany został 
arcy-biskupem Mexykańskim i wice-krolem, i juz 
W obudwu prowincyaćh de los Ang**los i Guada- 
laxara, które się z a  sprawą Króla oświadczyły, do­
wodzi. Biskup rzeczony był członkiem Kortezów 
kadyxskich, należy do liczby 70 persów (to jest tych 
deputowanych, którzy w r. 1814 prosili Króla o 
zniesienie ustawy kortezów); cd 9 lat dopiero jest 
biskupem de los Angelos.

T  U R C Y A.
Stambuł dnia 10 października.

(z Gazety Warszawskiey).
Internuncyusz Austryacki i poseł francurki, 

mieli w tuteyszey stolicy kilka narad z R e i s Ł ł -  
fendim. Polityka francuzka ma bydź przeciwną 
grekom , o ciem postępowanie ajentów łrancuz- 
kich na Lewancie zdaje się priekonywać. t y m ­
czasem oba wspomnieni dyplomatycy postarali się o 
nowy rozkaz Porty,aby w Xięztwach Multan • v  0- 
łoszozyzny wszystko w dawnieyszym było stanie.

Od granic tureckich d. 3opaździernika.
(z teyze gazey).

W  Jassach czynią się wielkie przysposobienia 
do ślubu Xiężniczki H eleny ,  córki Hospodara z 
G r z e g o r z e m G h y k a tsynem Alexandra G h y k a ,  W iel­
kiego Hetmana.

Wychodząca w Smyrnie  gazeta, Dostrzegacz
W s c h o d n i ,  z dnia i 4 września, pisze co następuje: 
Grecy tak dalece popełniają rozboie na morzu, 

”ż  w Idryi  2 0 0  ludzi w  o b e c n o ś c i  Senatu odważy­
ło się wziąć 2 okręty z portu 1 z niemi rabować 
wszystkie okręty europeyskie bez różnicy. f»ka  
zuchwałość skłoniła Senat Idryyski do zaradczego 
środka; ogtosiłoba te okręty za wyjęte zpod prawa, 1 
opisanie ich posłał Kommod.'rowi Hamilton. VV spo- 
mnione okręty, miały już popełnić kilka rozbojów'' 
Sciga je okręt wojenny angielski. M'memaI*rzv 
szcze w I d r y i , iż wyprawa z A lexandry1 
naypierwiey na tę wyspę: ciągle ' vlP»° s^ ś l a ł  tam 
ce. Rząd grecki w Nnpoli di R o m a n i a ^  ,
1 0 0 0  ludzi n a  wzmocnienie osady, > ;  s,<*
tam udać, jeśliby lbrahim  basza uf f.r  5 j  
s ta tm ą twierdzę w  Morei, będącą ) mocy
greków.“



F r A N C T A )
P a r y ż  d n ia  6 l is to p a d a  

(z G a z e ty  W a rszaw sk iey )-  _ 
vV dzień imienin K rólew skich Hrabia Cha­

bro l,  prefekt p a r y z k i , na c ie le  m unicypalucsci,  
m iał zaszczyt z łożyć powinszowanie K rólow i Jmci 
w  takiey przemowie: „Nayjaśnieyszy Panie! P ier­
w sz y  raz miasto P a r y ż  przychodzi z łożyć W .  K.

powinszowanie w rocznicę imienin Jego. 
Pierw szy raz urzędnioy magistratu w  tym  dniń  
uroczystym  składają u stop W  .K.M. hołd sw ego u-  
szanowania i życzeń. Ciesz się N . Panie z dnia tak  
pięknego. Jeśli nic bardziey nie zdobi korony Jiró-  
lew sk iey , nad przywiązanie narodu, w  tym  razie  
korona 'W . K . M. |est naypięknieyszą na św iecie .  
Pranoya jest zgodną w ew n ą tr z  , szanowaną z e w ­
nątrz; handel jey rozszerzony, przemysł podniesio­
ny  i zbogacony. K unszta  i umiejętności kw itną,  
zw iązki tow arzysk ie  są umocnione, a religia w y ­
kony w a znowu swoje prawa nad sercami. Taki  
jest, Nayjaśnieyszy Panie, obraz , k tóry się oczom  
naszym przedstawia. Dobrodzieystwa te są o w o ­
cem T w ojego sposobu myślenia. N igdy pod żadnym  
rządem nie widziała F ran cya  dni pięknieyszych.  
W  dostoynem  gronie rodziny Sw ojey ,  chlubiąc się  
synem  uw ieńczonym s ław ą, szczęśliw y w  szczęściu  
poddanych sw oich, otoczony ich miłością, obyś  
W . K .M . w ty m  dniu znalazł nayprzyjem nieyszą  
dla serca sw ego nagrodę, w g łośnych  błogosławień­
s tw ach  , które s ię  wszędzie  rozlegają. T e  są N: 
Panie uczucia  naszego podziękowania, radości i 
przywiązania. D ziś  jest uroczystość Francyi. “

—  D n ia  7. —
Stosownie do postanowienia K rólew skiego  z 

d. 25 z. m. 32,000 ludzi ma bydź w ziętych  do w o y -  
<&a we Francyi.

T u tey szy  dziennik G w ia zd a  {umieścił nastę­
pujący artykuł: „Nie można sobie w y t łu m a czy ć  
powodów przybycia do F rancyi biskupa angielskie­
go. Jest to doktor Luscombe z  kościoła anglikań­
skiego w Szkocyi. Jest biskupem bez ty tu łu  i zda­
je się , źe ma polecenie ewangelizow ać na lądzie. 
Byłożby to  n iegrzecznością zapytać się go kto go  
upoważnił? jaką władzę ma Król A ngielski , na­
czelnik panującego k o śc io ła ,  w y sy ła ć  biskupa do 
F rancyi?  Cózkolwiek bądź, doktor Luscombe  da­
w a ł  bierzmowanie w  kościele Oratoryi m łodym  
anglikom i angielkom znaydującym  się W P a r y ż u .  
N asi protestanci francuzcy nieco uderzeni byli  
otaczającym  go przepychem, jego długiemi cere­
moniami , jego poduszką axam itną  i p o ­
w ta rza n iem  jego m odlitw. D oktor m iał kazanie  
i Wiele m ów ił  o sw ójey  m issyi i o so b ie  samym. 
W  n ie d z ie lę , która nastąpiła po obrzędzie, 
kościoł Oratoryi w ystaw ia ł  obraz w ielk iey  rozma­
itości obrzędów. Po z w y cza y n em  nabożeństwie  
protestantów francuzkich doktor Luscombe  prezy-  
dow ał na n a b o ż tm tw ie  podług obrzędu angielskie­
go i śpiewano hym ny kongregaoyi prezbyterańskiey  
Pastora angielskiego W ilks .  Doktor przebiega ko­
leją rozmaite części Francyi. P rzy  końcu sierp­
nia był w Calais  i tam udzielił konfirmacyi, jako 

w innych miastach północnych. Z Calais  przy­
tył do B oulogne  i tam miał kazanie w kaplicy kon- 

* j angielskiego. Udał się ztamtąd do D iep p e , i 
y c h ą ć ,  źe X3myśla zw iedzić  brzegi i ofiarować  

zwł'^1 SWe8 °  powołania anglikom , którzy w  tey  
.  porze przybywają do F ran cy i.  Missya

b ji® .b!skuP °w i. sposobność do przyjem ney p r ic ­
es aazki 1 do zwiedzenia  kraju. L ecz  któż koszta
n a  to  łozy  ? u  ’

r'.„.„r^NilckŁóre 8 azety  angielskie (pisze Dziennik  
,  ‘ / V ,  na™iemaią o wynagrodzeniu 5o milio­

nów , które Francya jeszcze z czasu N apo leon a
A r a e r k i  v' lnna j e d n o c z o n y m  Stanom północney

Jakże mogą (odpowiada D ziennik  G w iazdą)  
mniemać amerykanie, iż Burbonowie  w ynagrodzą  

za grabieże^ N apoleona?  W szak  A m eryka po­
siada teraz część tego łupieztw a. J ó z e f  B onaparte
1 młodsi M iu ra tow ie , ora* kilku innych, którzy się 
grabieżami dzielili, mieszkają w A m ery ce .  N iecb-  

im zabiorą znaczne majątki, n iech  je rozdadzą

tym , którzy przez lupieżtW a ich  krewnych uoier-  
pieli; lecz niech nie  sądzą, iż grabieże cz ło w ie k a ,  
który złupił przyjaciół sw oich , będą zapłacone.

(z M on itora  W a rsza w sk ieg o ) .
M ówią o odmianach w  m inisteryum  naszem  

zw oln a  następować m aiących. W  przesz łym  t y ­
godniu mówiono, iż PP . Corbiere, Peyronnet i C ler-  
m ont-Tonnerre usuną się. P. Chabrol ustąpi M i-  
nisterum marynarki Panu Porta l,  a natom iast zo­
stanie M inistrem  spraw w e w n ę tr z n y c h ;  a P P .  
Lainć , Pasquier i Damas obeymą m in isteryum  
sprawiedliwości, interessów zagranicznych i  w o j ­
ny. Świadome rzeczy  osoby zap ew n iają , iż  Pa­
nu Portal uczyniono propozycye z w arunkiem , a-  
by ich udzielił P. Laine i Pasquier; lecz  w s z y s c y  
trzey  parowie odrzucili je. l e r a z  s łychać, iż ty l ­
ko P. P eyronet ustąpi; następcą jego mianują P .  
Corbiere. T y m  sposobem wakujące m in isteryum  
spraw w ew n ętrzn y ch  ma dostać P. Chabrol (mi­
nistrem marynarki w  m ieyscu  jego byłby  P. 
Martignac), tak, iż to  podzielone ma bydź na trzjr 
wydziały: na adm inistracyyny, d ep artam entow y i 
gminny, pod kierunkiem samego ministra; na d y re -  
kcyą  handlu i rękodzieł pod kierunkiem P. St:  
Cricq; na dyrek cyą  sztuk pięknych i  teatrów  pod  
Styrem P. Sosthćn de la Rocfaefoucault. W sz y s tk ie  
te  w ieśc i są ty lko  wieściami, a le  s ię  w  publiczno-: 
ści ciągle utrzymują.

Baron' M y l iu s ,  podać m iał m in istrow i M a­
rynarki m em oryał, w k tórym  dowodzi, i e  n ie ty l -  
ko jest rzeczą  spraw ied liw ą, ale także konieczną  
abyw olnym  mulatrom w  naszych osadach, u żyw a-  
nie praw o byw atelsk ich  było dozwoloną,

A  n  s  l  1 A.
L o n d y n  d. 3 l is topada .

(z G a z e ty  W a rsza w sk ie y ) .
Z  pism u rzędow ych , podanych Parlamentowi;  

okazuje się, iż  w  przeciągu la t  4  od roku 1820 do  
i823, w  w ie lkorządztw ie  bengalskiem, spaliło s ię  
2409 w dów  indyyskich , to  jest, 597 w roku 1820; 
654 w rokn 1821; 533 w roku 1822 i 5y5 w  roku  
i 8 a3 . W  W ie lk o rzą d z tw ie  Bom bayskiem  spaliło  
się ich  s o i .

Gazeta A m erykańska M ic h ig a n  - H e ra ld  z  
dnia 2 września  donosi o  w ie lk ie y  radzie k ilku  
Pokoleń Indyyskich, odprawionęy dnia 4  sierpnia, 
na łące des chiens z K om m isarzam i Zjednoczonych  
Stanów w  celu przyw róoenia  pokoju m iędzy n ie ­
mi, i oznaczenia granic każdego pokolenia. Po  
i2stodn iow yoh  układach i  w ysłu ch an iu  żądań ka-  
żdey strony , pokóy zaw arty  został.

L is ty  z R io  Janeiro  pod d. 18 w rze in ia  do­
noszą, iż  zaw arcie  tr a k ta tu , k tóry  niepodległość  
B rezylii  nasawsze zabezpiecza, sprawiło tam  w ie l­
ką radość. W  dzień ogłoszenia jego, była w ie lka  
gala u dworu. Poseł Angielski Stuart ,  oraz spra­
wujący interessa A u stry i  i Francy i,  Baron  M a r -  
schall  i Hrabia J e s t a t , w prow adzeni uroczyście  
przez Cesarskiego M istrza obrzędow ego L u d w ik a  
de S a ldan h a  de G a m a , składali C esarstw u pow in ­
szowania. F lo tty  Angielska i Francuzka, tudzież  
w szystk ie  okręty  znaydujące s ię  w  porcie, w y w ie ­
siły  bandery sw o je , a Cesarz odpraw ił u ro czy s ty  
wjazd do miasta wśród w ystrza łów  dzia łow ych;  
W k ró tce  potem odbył Cesarz przegląd zgroma­
dzonego woyska. Z  powodu uzyskaney, sposobem  
tak św ie tn ym  niepodległości B r e z y l i i , rozkazał  
Cesarz, aby w y r a z y  niepodległość  lub śm ierć , k tó ­
re dotyohczas na naramiennikach żołnierze m ieli;  
nadal na nich się nie znaydowafy. W s tę p  do  
wspomnionego traktatu  zaw artego w  dniu 29 sier­
pnia, i tegoż dnia przez Cesarza zatw ierdzonego,  
jest następujący:

W  im ie  św ię tey  i  n ie ro zd z ie ln ey  T ró y c y .
„Gdy naypraw ow iernieyszy  Król Jmć w  sw o ­

im K rólew skim  umyśle, c iągle nayszczerzey  pra­
gnął , aby pokóy, przyjaźń i  dobre porozumienie,  
między bratniemi n a r o d a m i, które n ayśw iętsze  
w ęzły  pogodzić i w iecznem  przym ierzem  łą c z y ć  
pow inny, były  zachowane; przeto dla osiągnienia  
tak w ażnego zamiaru, dla pomnożenia pow szech-

) i(



fHPgft dobra ,  ilia z abe sp ie c te n ia  po l i tycznego  bytu ,  
©raz p r z y s z D ' h  1 só * Por tuga l i i  i Brezy hi; chcąc
u s un ąć  wszelkie p r z e s z k o d y ,  w y m ie n io n e m u  po. 
w mow actvi u , zgodzie i szczęśc iu obu dw óch kra-  
jó ’ przeciw ue, uzna ł  N. P a n  cyplom. ,  t e m  z diiia 
l 3 m* la r  h Brezy lią za niepodl* głe, c d k r ó l e s t w  
P  r t uga l i i  i Algarbi i  oddz ielne ,  C e s a r » tw o .  a s we­
go uko'  hanego  sy na  D on  l e d r o  za G s s r z a ,  
©d tępuiąc  w spomnionen .u  s y n o w i  s * » n i u  i 
jego p r a w y m  n a s t ę p c o m ,  z wlasney  i niej  rzy-  
rnus roney  woli,  i p r zenosząc  na niego n » y w y * s te  
*w ie r zch n ic tw  o nad rzeczonym Cesars tw em , a 
p r tyymuit fC i Z a t r s y m u ją c  dla siebie ty l ko  sani 
t y i u ł .  U ba dw a  N  »y jaśnie > si M on a rch o w ie ,  przy- 
ją w sz y  po średn ic tw o K ró la  Jm c i  W ie lk ie y  B r y ­
tan i i ,  dla za ła twien ia  w s z y s t k i . h  czynnośc i  p r , y -

§otr>w a w r z y c h ,  i< iąga ią ry .  h się do rozdziału obu- 
wó h  kra  ów,  mianowal i  nsstępuią< y c h  pe łnomo­

c n ik ów :  Naylaśn ey-zy  Ces . rz  I u d w ika  Józefa, de 
C a velho e M t l h , "  I G dcę  S t anu ,  U y g m t a r / a  orde­
r u  C- s <r kiego k r z y z a  p o ł u d n i o w e g o ,  k"mDi*n* 
dora  or d e ru  C h r y s tu s a  i o rd e ru  Poczęcia , Mini- 
• t r a  S k r e t a r z a  Ślai  u sj . raw % g r an ic z n y c h  ; t u ­
dz ież  B rona  de San to  / tm a r u , G r a n d a  P a ń - t « a .  
R a d . ę  S t anu ,  S / a m b .  l-ma, D y g n i t a r z a  o r d e iu  C e ­
sarsk iego  K r z \ z a  po łudn iowego i K o m m a n d .  ra  
o r d e r u  C h r y s tu s a ,  V\ jeży i Mierzą ;  nakoniec Pa­
pa F r a n c is z k a  V i1l ‘ \ i  Barbosa^ li dcc S tanu ,  K a ­
w a l e r a  wielki* go k rz,\ Ź i o rd e ru  Krzjr za . lołudnio- 
V» ego i o rd e ru  C h r y s t u s a ,  Pu lkovsnika  C sarskie-  
gn korpusu  inzenjerów , Minis t ra  i S krt  t a rza  S ta ­
n u  m a r y n a r k i  i l en r r a ln rgo  Inspekt ,  ra  w rysk  m r-  
.*ki<h; a N K ró l  J m ć  Por tu ga lsk i  K aro la  S tuart,  
t a vn ego  R adc ę  Króla  J m c i  Vt iHkiey R r y t . n i i ,  
K a w a l e r a  wi.  Ikiego K rzyża  orderów W d e / y ,  Mie­
cza i Podwiązki ,  k tó r z y  po okazaniu  i w ym ian ie  
Właśc iwych p e ł n o m o c n i c t w ,  zgodnie z zasadami  
na  ws t ęp ie  pr zy  iątemi,  zgodził,  się na nastę:  ująć* 
a r t ' ku ły ;  i t .  d. "(Treść  a r ty k u łó w  um ieśc i l iśm y  
W N u m e r z e  p o p r z e d z a ją c y m  )

  D n ia  4. —
P rz e c iw n ic y  nadania  swobod ka to l ik om  i r ­

l a n d z k i m ,  s p o s o b ą  się już do w y b o ru  cz łonków 
l i b y  nizszev P a r l a m e n t u  w r o k u  p r »' szłytn wia­
l n i * .  i -k  gdyhv do nowey walki .  N ie d aw n o  po­
da n o  X a z ę c U  Y »rk ,  jako naczelników i t ego  s t r o n ­
n ic tw a, ki lka adressów.  na k tóre  w m o c n y c h  w y ­
r a z a c h  odpowiedz ia ł .  Zdaje Się w i ę c ,  1* katol icy 
n ie w ie lk ą  mogą  m e ć  nadzieję , aby . w ro k u  p r z y ­
sz ły m  ry c z - n i a  ich zos ta ły spełnione.

Dnia i  h. m.  nas tąp i ło  dalsze odroczenie  P a r ­
l a m e n t u  do d. 5 s tycznia.

Bieg gońców jest t u  bardzo  częs ty .  w Czo- 
t«V od eb rano  z n o w u  listy z P a r y i a ,  B e r l in a  i L is -

^ " ^ K u p c y  tu t ey s i ,  hand lu jący  zbożem, spodiie -  
t r a j ą  Sie, iż w  p rzys z ły m  miesiącu p o r ty  Angie l ­
skie bedą o t w a r t e  dla zagranicznego lęczmienia z 
o p ł a t a  c ła  po 5 s z y l i n g ó w .  Dnia 28 z m sre- 
d n i a  cena  jęczmienia  była 4o s z y l i n g ó w  za kwar-

t e f * L o r d  C ochrane , zbijając m n ó s tw o  wieści ,  u - 
m ie sz cznn yc h  o n im w G aze ta ch ,  ogłosił public;m e ,  
iż n iemia ł  ż adny ch  długów , bo długi  r z ą d u  Bre-  
ry l i y sk ie go  nie by ły  jego d ługami ,  a z a te m  me
mó g ł  b t d ź  zapozy  w any ,  lub w z y w a ć  opieki  prow,
p rz e c iw  sw o im  wierzycie lom.  Oświad.  zy ł  daley, 
lź Pa n u  W ’a l te r -Scott  nie darował  s z U l e t u  M on  
t c i u m a \  k tó re go  n a w e t  nie widział .  Z ap rzecz y ł  
nako ni ec  pogłosce , jakoby żona jego zabiła roz-

bo y m k a .  ^ QrUmouth  p r 7 J bv ła  sza lupa  wojenna  
Angie l ska  S p a r r o u h a u k , k -ó , a  d. 7 września wy­
p ły nę ła  ze S m y r n y , a d. 21 tegoż miesiąca t  M a l­
t y  W  S m y r n ie  p o w s z e ih n ie  n ó w i o n o ,  iz K a p i ­
t a n  bas»a o t r z y m a ł  r o z k a z  , aby M t h e m e t a  A  y-> 
baszę E g ip tu ,  k tó ry  podług zdania Poi ty ,  nie bat d /o  
• ię  g- r l i w y m  ckaru j e  w d . i a ł a m u  przeciw Gr< kom, 
(W ab ić  na  swóy o k r ę t ,  i albo mu  głow ę uc iąć  kazał ,

albo sprowadził go do Stam bułu .  F l o l t a  Turecka  
ma bydź  w złym stańie. Wgpomaiona szalupa 
przywiozła Kapitana Trelawny,  szwagra Odysse-  
usza  do Tbante.

W iadomość  o uw ięz ie n iu  lub uc ieczce  M a c - 
G re g o ra , K a c y k a  k ra ju  P o y a is , w  P a r y ż u ,  oka za ­
ła się bezzasadną .

Jedna  z G a z e t  t u t e y s z y c h  donosi,  iź r z ą d  M e -  
xyk » ń sk i  chce przy  ąć  do s łużby swojey K o m m o -  
dora  północno A m e r y k a ń s k i e g o  P o r te r , i da|e m u  
25 , i o o  d n l u r o w  r oczney  płaćy.  R z ą d  kol um biy -  
ski uczyni ł  t akże  podobną propo zycyą  t e m u  óffi- 
cerosvi  morsk iemu.  Po tę ga  m or sk a  M < x y k ań ,k a  
składać  się będzie vvkrotce z o k r ę t u  l i n io w ego;  4 
I r ega t  1 ki lku  mnieyszych  s t a t k ó w ,  na  dalsze zaś 
jey p o s j ę k  zenie przeznaczono 3 m i l i o n y  d o l a ­
rów .  Rząd  kolumbiysk i  s t a r a  się ró w n ie ż  o w z r o s t  
swojey potęgi  m o r s * i e y ,  i ki lka o k r ę tó w  buduje  
się dla niego w Angli i  i A m e r y c e  północney.

W  t ra k ta c ie  z a w a r t y m  między  Por tu ga l ią  j 
B r e z y l ą  n iemasz  wzmianki  o wy nag ro dzen iu  pie-  
n iężne .n dla P o r tu g a l i i ,  lubo w tern m n i e m a n i u  
zo . ta  s iono  a miliony fun t .  szte rl .  z pożsczki ,  za- 
c ągnioney w L o n d y n ie  dla Rządu  B r - z u l u s k i e g o .  
C ena  o b l g ó w  tey  pożyczki ,  lubo się on gday n ie ­
co po dni os ła ,  w kr ó to e  j<dnak s p a d l a ,  a to z po­
wodu  wątp l iwośc i ,  czy K i ó l J i n ć  P o r tu ga ls k i  za­
tw ie rd z i  wsp om ni any  t r a k t a t .

Odeb rano  tu  w a zną,  lubo jeszcze n ie urzędo-  
w ą  wiadoirtosć z K a lk u ty ,  it. k roki  n ieprzy jac ie l ­
skie z B r a ia nam i  us ta ły ,  p rzez  z a w a r c ie  t r a k t a ­
tu  , k tó ry  posiano do z a tw ie rd z en ia  r z ą d o w i  vr 
B e n g a l u .  ■

W kościele ś. P aw ła  w y s t a w io n o  pomnik z 
k a r  i rvysk i .  go m a r m u r u , d a  Wnernu L o rd o w i  H e a th - 

f i e l d  ( J - n e r a to w i  E l  o t t ) z n a n e m u  przez w a le czn ą  
ob ro nę  G .b r a l t a r u .  Posąg ma 7 do 8 s tóp  wysokośc i .

W i a d o m o ś c i  R o z m a i t e .
B r y g  IT 't/liam  L i d ,  pod ka p i t a n e m  L ee t , 

w y p ł y n ą ł  wozora  z T a m i z y  do Par mas,  zkąd  u-  
da się do P o r t - a u - P r in c e .  S t a te k  ten,  na ła d o w a n y  
jest wszelkiego rod/.a|u narzędz iami  do p r a r o w a -  

'nia w kopalniach z ło ty ch  1 s rebrn ych ,  na k t ó r y t h  
wy d o b y w a n ie  P r e z y d e n t  Boy er  udziel i ł  p r a w o  
kompa ni i  M iy t i .  W  F a l m o u t h  zab ierze dwó.  h 
D y r e k t o r ó w  g ó r n i c t w a ,  P rob ie r za  k r u s z c ó w ,  i 
ko m p a n ią  górn ik ów.

P r -z e s  R . d y  m in i s t r ó w ,  b ę d ą c y  ora z  m i n i ­
s t r e m  ska rbu ,  tudzież min is t rowie  s p r a w  w e w n ę ­
t r z n y c h ,  rm r . k i  s j i raw t a g r a n i e z n y c l i , m in is te r  
Stanu l l r s b i a  C h a p ta l , i Pan  S t .C r icq ,  p r - z e s  bio­
rą  handlowego , z w . e d z i l  d. 21 b. tu. w iełką f a -  
b r \ k ę  P a n ó w  M a  a by  i W  il io n  w C haren ton .  B i -  
wili  2 godz iny  i dokładnie  w szys t ko  r o z p o z n a w a ­
li. Ogląda li  w ie lk ą  prassę w odn a ,  k tó ra  rna siłę 
7 0 0  koni Pod mło te m,  w a ż ą c y m  3 , 5oo k i logramów,  
w 4 min uta ,  h  og ro mne  sz tuki  z L z a  p rzebna no 
na bla.  hę Szcz-góln ieyszą  u wagę  z wróc i ły  2 że­
lazne s ta l  ki, tak iey wie lkości ,  jaką mają n a y w i ę -  
ksze s ta tk i  na Sekw anie .  P a n o w i e  Ma,nbv  i W i l ­
son u t r z y m u j ą  w f . b r y c e  swojey 3.10 angl ików 1 t y ­
leż f r ancuzów .  Aby się zaś F r a n c u z i  ci l epiey 0- 
beznali  ze swoją  rzeczą,  właściciele f ab ry ki  każą 
ich uczyć  jeomet ry i  i mechaniki .

Puazczono t u  w obieg ks iążeczkę  bez t y t u ł u  
i bez podpisu drukaijza,  o b e y m u i ą r ą  spi j  0 sób ży­
jących  v» L  ndynie  z s y s te m a ty c z n e g o  zac iągania  
dlugó *, k t ó r y c h  nigdy me płacą .  P ie rw s z y  n u ­
m e r  obeymuje 4ooo tak ich  imion. Je>t to spesób 
dość n i e p rz y je m n y  dla wie lu,  k t ó r y c h  t y m  sposo­
bem c h c ą  za pomocą  hańby  do uczc iwszego  s po ­
sobu myślenia nakłonić.

Jeden  z Missyona rzy  m e t o d y s t ó w ,  powr-lC^’ 
jący S w ysp morza  po łu d n io w eg o ,  t a p f w n ia * *e 
widz ia ł  lu iL że rc ę  w no w e y  Ze la n d y i  , 1 /e  eQ 
p o tw ó r  zab ł 3o n iewoln ików w p r z ó d  n lW1 6°  m ,s'  
syona rze  s c h w y t a ć  zdołali.

P ozw olono drukow ać Z  po lecen ia  J H  . L i te w sk ie g o  ^ u£ e_ i  K a w a le r  
A n d r z e y  K u ch a rsk i  R z e c z y w i s t y  H a d c a S t a  _  .

m D r' -fi Brełmkoyi,



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N; i35
W iln o  dnia  16 l istopada v. s. i 8s 5 R o ku ,

D zien n ik  W ileńsk i .  Z i em .  P tu  N o w o g ró d z .  F r a n c i s z e k  P i e t r a s z e w -
N u m er  9 ty  ma miesiąc wrzesień zawiera  sk  ̂ Sędzia Z iem .  P t u  N o w o g r o d z .  E x d y w i z o r .  

następujące m a ttrye:  t r z e m y s ł  i Handel.  O u- j y oiŁ_ P rz e c ł a w s k i  Sęd z i a  Ziem .  P t u  S łonim.  
tv\orzeuiu w M .s k w ie  to w arzys tw a  zachęcenia i R e g e n t  F r a n c i s z e k  S te fa now ic z ,
■pizem^slu rękodzie ln iczego .— R zu t  oka na iowa-  J °
rzys twa,  u tworzone ku wspieraniu p rz em ys łu .— , — ———
Rodróie.  Podróż Miuutole*o do kościoła Jowisza 1 A n t iph on a.  T a k  zo w ią  ś p i e w y  p r z e z
Amońskiego.  Ciąg 7my. — Fizyka.  O kamieniach k t ó r e  K a p ła n o w i  C h o r  o d p o w iad a ,  ale t e  o d p o -  
meteorycznych  i przyczynach mogących je two-  w j e d z i powinny być od C h o r u  w h a r m o n i c z n e y

W P!.of' W y p a d k i  czys tości  i b a r d z o  powo l i  oddane.  D l a  p o z y s k a -vpoiczestie. Wiadomość o ż y c i u  fS. Maxynnliaoa  " , , * .
1 , Króla bawarskiego—  Rzut oka na wypadki  ro- ™  tego r e k o m e n d u j ę  w s z y s tk im  k o ś c i e ln y m  
ku b. od maja do v* rzesnia* — Poezya,  W  iersz L.  śp iewakom t a k o w e  h a r m o n i c z n e  i na  4 r y  g ło— 
Skindera d o . . .  _  Bibliografia. Opisania rękopi-  gy napisane odpow iedz i  zab rać  b e z p ła t n i e  W 
»ow biblioteki Hrabiego T o ł s to w a .— Towarzystwo  kardynal i i  od n iżey podpi sanego 
i Z a k ła d y .  Cesarski Uniwer.  moskie w. — Cesar.  j an a  £)a w ida H o l l an d a ,
k r  towarz.  roln. w^Wiedniu—  Nekrolog.  H ra b ia  W o ln o  d kowad dnja 4  llstopada l 8 a 5 ro k u
rs-acepede. — Na u k i  Stosowane. U rozmnożeniu l . r  »
ulepszeniu w Rossyi gatunków owiec cienko-weł- Radca utanu 1 Cenzor Ignacy Reszka.
nistych.  — Opisanie fabryki  porcelany w W ied n iu    —
(dokończenie) Gospodarstwo wieyskie niderlan- 4.  \ V  kan to rz e  o g ro d o w y m  P a n a  J. H .  Z i -

? ii*'  Udoskonalony sposób robienia _r y j jnaydują się do zbycia  n o w o  p r z y b y łe  h a r -
enia ° Ws i r ' s^hOSOli 78*natua dritev^ a bez użycia o- j ki  k w ia to w e  cybulki ,  szczególney d o b r o -
gnia—  bposób polorowania granitu.  — Sposob od- . , . , , . , • . • • .
pędzania m ró wek  od drzew owocowych.  — Oro* c*» k t ó ry c h  kata logi  rozdają  się b e z p ła t n ie  W 
biemu łazurku angielskiego. — Sposob wygubienia x i ęg ar n i  P .  Józe fa  Zaw adzk iego  w  W i ln ie .
k r e tó w  A t r a m e n t  suchy.  U tegoż P a n a  Zigry  w  R y d z e  dostać  m o -

-------------------------------- żna  za  cenę  p o m i e r n ą  d r z e w  o w o c o w y c h  jako
1 O d  L i t e w s k o - G r o d z ie ń s k i e g o  G u b e r n i a l -  to:  gruszek,  jabłek ,  t rześni ,  wiśni ,  ś l iwek,  b r z o -  

nego R z ą d u  ogłasza  się, i ż  n a  od danie  w  a r e n -  s k w i ń ,  morelovvT krz aków ,  w ie lk i c h  h o l e n d e r -  
d o w n ą  d z i e r żaw ę  pozos ta łych  po śmierc i  j en e-  skich  po rzeczek , wie lk iego angielskiego a g r e -  
r a ł a  byłych  woysk  polskich  X ię c ia  T a d e u s z a  gtn^ c z e rw o n y c h  i żó ł tych  m a l t ań s k i ch  m a l in ,  
G i e d r o y c i a ,  m a j ą t k ó w ,  jako t o :  N ow oszyc  ze nayp iękn ieyszych  k rz ak ó w  r ó ż o w y c h ,  goźdz i -  
ws iam i  Z a r u d z i e ,  Z s p r u d z i e , ' N o w o ł u c z k i ,  B o -  k ó w ,  p i e rw io sn k ó w ,  pó łnocno  - a m e r y k a ń s k i c h  
r o w o ,  l l r e b n i k i ,  i Zas t ruże  w K o b r y ń s k im ,  P o -  k r z e w ó w  i drzew,  e x o t y c z n y c h  roś l in  i wie l e  
delsney zaś i Zos im z przynależącemu do nich  innych .
w s iam i  i u ra czy s k a m i  w  pow iec ie  p ru ż a ń s k im  —11 —-
poł ożo nych ,  o dbyw ać  się będą w t y m  R z ą d z i e  5. W e d l e  U k a z u  J E G O  I M P E R A T O R -
t a r g i ,  i jeże l iby kto życzył  wziąć  por men ione S K I E Y  M O Ś C I  S am o w ła d n ac eg o  C a łą  R o s -  
m a ją tk i ,  zechce  p rz y b y ć  do ty c h  ta rg ó w  z do-  Sya etc e t c . e t c .
s t a t ec zn ą  ew ik c y ą  na  t e r m i n y  : 7,  9 i 12 s t y -  Urodzonemu Fel icyanowi  Lachowiczowi  h y ­
can ia  nas tęp u jącego  1826 ro ku .  D n i a  9 l « t o .  łemu Staros twa Morgiskiego Adminis t ra torowi ,
P a a ! 2 ro u .‘ , • _ W incen tem u  oycu Stanisławowa nieletniemu Sy-

S e k i e t a i z  1 a w a le r  P i o t r  L iu d o ch o w sk i .  n o w j R zewuskim, W i n c e n t e m u  Kiryłowskiemu,
_ - Jakubowi  i Jadwidze z Kiryłowskich Tomkiewi-

i .  Sąd taxato rsko-  exdy  wizor sk i  na  r o z -  CZ01T, stopień własny i Józefa oraz jego żony z
dzia ł  między w ie r zyc ie low  fu ndusz u  J W .  M a -  Kiryłowskich Szczyglińskich , reprezentującym,  
t eusza  b. P o d k o m o rz eg o  N o w o g r . , i W .  J a n a  Stefanowi Olendzkiemu Sędzicowi Preński. ,  T e -
K a p i t a n a  w o y s k  poi. M a r k i e w i c z ó w  R e m is s ą  kH oiendzkiey Sędziance; Teofili matce  z dokła-

ądu G ł ó w .  L i t e w .  Gro dz ien .  2go D e p a t a m e n -  dem opieki, W in c e n te m u ,  Bogusławowi i Józefo- 
t u  driia 2 8b ra  te ra z ,  r o k u  z a fe r o w an ą  u s t a -  synom , Johannie córce Eynikorn , Ludwice  z 
n o w i o n y ,  w t e rm in ie  p rz ez  tęź  R em issę  z a k r e -  OpoLkich matce  i jey potomstwu de Rennom Po- 
ś lonym to  jest w dn iu  5 praesen.  do m a j ę t n o -  rucznikom woysk f rancuzkich w dokładzie opie- 
ści S aw icz  w Pic ie  N ow o g r .  s y tu o w a n e y  p r z y -  ki, Michałowi  Opolskiemu Chor.  woysk Ross.  
by wszy,  po u p r z ą t n i e n i u  ak c e s so ry y n y ch  czyn-  X X .  Bernardynom klasztoru Kowieńskiego,  Zofii  
ności  , k o m p o r t a c y ą  t ak  na  d łużnikach i k r e -  PUtonównie  Baronessie Pi rchowey  Jenera łowey 
d y to r a c h ,  jako też  i da l szych  in t e re sa o w an y c h  woysk Ross. z dokładem opieki, Serhiejowi Sze- 
O80 ach s t aw a jących  i n i e s t a w a j ą c y c h , z oho-  remietjewu P ó lk o w m k o w i  woysk Ross., D y m i t ro -  
w iąz  iem spe łn ien ia  o n ey  w  d n iu  2 j an u a r y i  w i ods tawnemu Generałowi  woysk Ross. , Ale-  
pr zysz  ego 1826 r o k u  do K a n ce l l a ry i  Z i em .  xandrowi  Rot mis t rz ow i  Kawalergardow , Pla to-  

owogr.  n a  4 niedzie lną  p e r sys tencyą  p rz ez n a -  nowi Sztabs Rotmis t rzowi  tegoż półku i W a le -  
czy , t e r m i n  p o w t ó r n e g o  sądow ego  z jazdu  w  ryanowi  i 4 klassy Graffom Zubowom , Ickow i  
d n iu  10 7 i ra  tegoż r o k u  z a k r e ś l i ł ,  żeby z a -  i Gicie F ra nkm anom  Star.  mieszkańcom Jabwoyń-  
tć in  wszyscy  kogo to  in t e re s s o w ać  m oże  p o -  skim, l l i r s zy  Ickowiczowi  , Goldbergowi  miesz-  
Wiadomieni  byli ,  p rz ez  a w iz acy ą  n in ieyszą  o b -  kańcowi  Srzednickiemu,  pre tensorom i debi torom 
w ieszcza ,  i źe s k u tk i em  R em issy  S ąd u  Głów.  do massy funduszów po‘ zeszłym Krzysztof ie  O-  
na  n iep rz yn ies ione do  teg o k o n k u r s u  p r e t e n -  lendzkim Szambellanie b. Dw oru  poi. i Kawale-  
sye wieczys ta  am is sya  za p i s a n ą  będz ie  o s t r ze -  rze Orderu  ś. Stanisława,  z ins tancyi  Urodź.  A .  
ga. D a t  18 25 g b r a  7 dnia.  lexandra Olendzkiego Podkom.  W ołkow ysk .  suk-

f r e z y d n j ą c y  F e l i c y a n  W e r e i z c z a k a  S ędz ią  cessora po w yra żonym  Szambellanie Oleudzkim,



pozew przed Sąd Ziem. P tu  Rosień.,  w dniu im  
X b r a  idącego roku,, na tę  sp rawę  złożyć się m a­
jący; w re fe re n c j i  do Dekretu  Remissyynego Są­
du Głów.  Li t .  W ileó .  2go Depar tam entu  dat ty  
2 n  l istopada 1824 r.,  do rezolucyi  Ziem. Rosień. 
julii 3 i 8bra 7 teraznieyszego 1820 r. zaszłych, 
do wszelkich oraz dowodow w sprawie złożyć 
się mających szczególnie: iż im o  obżałny Fel i -  
c y a n  Lachowicz ,  jak świadczy własnoręczna 00- 
ża łnych  assekuracya 1818 r. junii 16 d. podpisa­
na,  tegoż dnia w i 8 i g  r.  approbowana;  admini­
s t rując  dożywotnią  posessyą zmarłego Sżambella- 
na  Qlendzkiego w Morgiszkach,  objąwszy t am  b y ­
dło, koni, owce, świnie i p tas two ; wsselką oraz 
dalszą ruc homość gospodarską; zebrawszy z włości 
r e m a n en to w e  siano i od opłaty podatków,  w os ta­
tn im  posessyi swey roku, pozostałe mając pieniądze, 
11 tego wszystkiego ogółem naymnicy rubli sr. 
3 ,ooo wa r tości  w  ręku sw y m  zadzierżałeś , dla 
kzrycia  zaś tego i korzys tania z obcey, na sa- 
tyśfakcyą rze te lnych długów zmarłego Szambel- 
lana Olendzkiego iść powinney w łasności, w kom- 
por tacyi  p. rezolucyą Ziem. Rosień. 1826 r.  ju­
lii 3 d. nakazaney,  żadnego inwentarza  na t ę  po- 
sesyą ani Bierczakow sobie dawanych nie złożyłeś,  
nadto  wedle umowy własną ręką  nieżyjącego Szam- 
bellana Olendzkiego spisaney, za m t ra t ę  Morgiską 
os tatniego roku rubli  sr. 900,  nieopłaciłeś , cho­
ciaż umowa do końca nadwerężoną nie była i nikt  
W aszm o śc i  bez  czasu, po śmierci naw et  Szambel- 
lana Olendzkiego niedeposydował,  jak o tem w ła ­
sne obżałgo przeswiadczają  dowody, mimo to prze­
cie,  obżalny wydobywczy już umorzone r ach u n ­
ki, naliczyłeś sobie wyżey 2.000 rubli sr. i w ta- 
k iey  pre tensyi  zyskałeś Dekreta zaoczne,  z na­
rażeniem żał. na n iepotrzebne kost ta;  2do obźał. 
R zew uzk i  niemogąc już mieć ewikcyi na summie 
będącey u Graflow Zubow'ow, i przez assekuracyą 
zmar łey  żony swey K o n s t an c j i  z Olendzkich Pize- 
w uzk ie y  nieżyjącemu Szambellanowi Olendckie- 
m u  wydaną i przez puszczenie W amissyą jura.  
m en tu  Dekretem Ziem.  Szawel. 2821 r. 8bra 22 
d. teyźe obżał. żonie naznaczonego,  niewłaściwie 
dopiero do tey  summy o dar  czer.  zł. 1,000 przez 
nieżyjącego Szambel. Olendzkiego uczyniony,  s to.  
sunek swóy zwracasz  , nadto obżałny ze zmar łą 
żoną swoją oddalając się ze s łużby z Gilwicz za 
rz ądów dożywotnich zm ar łey  dopiero stryjenki 
żałgo, znaczną ruchomość fun do wą  zabraliście i 
na  46  furmank ach Gl iwickich , bez żadnego r a ­
chunku,  ze szkodą żałgo i rz e te lnych  wierzycie­
li Szambellana Olendzkiego,  wywieźl iście,  z tego 
więc  zaboru równie jako 1 exekwowanyc h  t rady-  
cyi  winieneś zdadź rachunek;  3 tio obżałni K iry -  
łowski i Tomkiewiczowie,  poszukujecie czer.  zł. 
x,483  k tó ry ch  zmarły Krzys zto f  Olendzki  nigdy u 
obżał.  nie wzią ł ;  za kar tami  przez Jana KiryłoW- 
skiego Komissarza i powiernika niegdyś w domu 
zmarłego Szambel lana Olendzkiego, na blankie­
t a c h  antedatowanemi , jak pod dat t ą  1789 roku,  
gb ra  22 d., p ieczętarza Szawlińskiego świadectwo 
przekony wa -, należności tem samem nikczemney 
a  wy znan iem  Jana Kiryłowskiego w  5m punkcie 
jego t es tam entu  w  i 8 o 3 sprawionego zniszczoney; 
albowiem Jan Kiryłowski  tych obligow sprawca 
i p ierwszy pieczętarz  , z redukował  tam całą  za 
nimi  należność do 200 a nayw ięcey 3oo czer.  
zł. ,  podając tem samem rzecz  ca łą  pod w y ro k  
k o n s ty tu cy i  i 5o 5 r. ,  iż variens in jure non est au- 
diendus,  nie tylko więc obżałni nic zyskać  nie

monecie ,  ale owszem expensa pow róc ić  i na pe­
wność ich, ante  principale,  z łoży ć dobrze osia­
dłego obywratela parękę  , winniście , 4to obżałny 
SLefan Olendzki  Sędzic Preński,  mając pre te i j sye 
własne z re jes t rowych rachunków w ćbligi i de­
k re ta  zamienione, nadto za przelewem U ro d ź .F r a n ­
ciszki Olendzkiey siostry swey na czer.  zł. 3oo, 
od zpiarłego Krzysztofa  Olendzkiego w roku ; 8o 5 
8bra  9 d, d a r o w a n y c h , procentów poszukiwać 
nie możesz., gdyż osobliwie Urodź.  Franciszka  O- 
lendzka , kiedy dar  pr zyym ow ała  jednoczasowie 
assekurowała zmarłego Szambellana Olendzkiego,  
iż procentów aż do oddania kapi ta łu  l iczyć i do­
pominać się nie będzie,  nakoniec obżałny zloko- 
w’ane w Ziem. Telszew.  kancel laryi ,  na; rzecz zm a r ­
łego Szambel lana Olendzkiego rubl i  sr .  506 kop. 
18^ morgiskiey in t ra ty ,  po Dekrecie Ziem. Telsz.  
W 18x6 r. m arca  5 l  d. zapadłym, przez urzędo­
w ą  t r a d y c y ą  podniosłeś; z wyexekwrow'aney t r a -  
dycyi  u Gra fów Zubowow in t r a ty  pobierałeś,  a  
t radująo summę u Grafów Zu bow ow  w  r. 1821,  
januar.  22 d., jak list t r ad y c y y n y  poświadcza,  w 
całey summie czer.  zł. 7 86  gr. 26,  Ziem.  Telsz.  
Dekretem sobie wskazaney lokowałeś się, i z t e ­
go wszystkiego winieneś  zdadź rachunek;  5 lo ob- 
żałowani Eynikowie  za k a r t ą  niegdyś K o m o r ­
nikowi  Samuyle wydaną,  bez jego przelewu,  za ­
te m  rzeczy obcey niewłaściwie poszukujecie,  6to 
obżałni Opolscy i de Rennowie mając rzeoz wielą 
dawiiościanń umorzoną i pod apellacyą w R z ą ­
dzącym Senacie zostającą,  żądając z pozosta łych 
zmarłego Szambellana Olendzkiego funduszów sa- 
tysfakcyi ,  powinniście na zabezpieczenie t ey  s u m ­
m y  i expensow z całkowitego procederu,  złożyć 
porękę;  71110 obżałni X X .  Eernard jmi  kowieńscy,  
mając pre tensyą już w  Ziemstwie Rosień., skas- 
Sowaną, przeciwko N a jw y żs zy m  przepisom p u n ­
k tu  i 3o, kon. 1764 r. nie możecie w tymże Ziem.  
satysfakcyi  zyskać;  osobliwie gdy pre tensyą obżał. 
jest n ikczemna dawnościami  umorzona nigdzie 
approbaty  zyskać  nie może , 8vo obżałna Pircho-  
wa,  Szeremetjew i Grafowie Zubowowie  niezwy-  
czaynie wielkie potworzyliście expensow r a c h u n ­
ki, iż wnosić w:ypada,  że zmowę między sobą u- 
cz.yniwszy, sami jedni rozebrać  chcecie summę na 
satysfakcyą ogólnie wszystkich  wierzyciel i  odda­
ną,  bez osobistego za tem oprzjTsiężenia tych ra* 
chunkow nic za nimi zyskać nie możecie;  wresz* 
cie obżał. Szeremet jewa zmarły Szambellan Olendz­
ki ewik to rem nie był  i żadnych do mego s tosun­
ków obżałny mieć nie możesz;  gno obżałni Sta .  
rozakonn i  Icek Leybowicz i Gi t t a  Frankmanowie  
mając przez wyrok  Z iemstwa  Rosień. da t ty  1822 
r.  8b ra  22 d. pre tensyą  o i i 5g zł. skassow^aną, 
sa tysfakcj i  zyskać nie możecie, a przeto expe n­
sa na k tóre  narażacie winni będziecie zwrócić a 
t y m  czasem na zabezpieczenie t y c h  expensow 
kaucj^ą z ł o ż y ć , l om o  obżałny Hirsz  Ikcowicz  
Goldberg niesłusznie upominasz się o cóżkolwiek 
z powodu ko n t ra k tu  ze z m ar łym  Szambel lanem 
Oleńdzkim na dos tawkę zboża w 1817 8bra  1 d. 
zawar tego,  kiedy wedle własnoręcznego rewersu ,  
więcey niżeli na to dałeś pieniędzy , zboża tvy* 
brałeś; kiedy s łowem jeszcze rubli srebr.  1 5 kop. 
4 o z tego W'zględu zawiniasz,  z tąd niżeli oczy­
wis ta  ro z p raw a  nastąpi ,  winieneś złożyć kaucyą 
na  odpowiedź expensow, podług uczynionego t e ­
dy,  w szczegółach,  rz eczy wyjaśnienia,  oczywiście,  
przez  zmyślone,  niesłusznie wielekroć pomnożo­
ne p re te nsye  , obżałni usiłujecie pozostałość ze-



szłego -Sambellana Krzysz to fa  Olendzkiego mię-  
z} siebie rozszarpać ,  obok tego,  w swoich po- 

z n a c h ,  pomawiacie prawa żałrnu służące i n a j ­
sprawiedliwsze jego stosunki  ze s topnia zmar łey 
I auliny z Oranowskich Olendzkiey Szambellano.  
wey; które wszakże,  jako z zagranicznych długów 
wynikłe;  gdyby niebyły do żałgo przeszły,  były­
by zapewne dawno już wyczerpnę ły ,  za pośred- 
nictwem Rządu,  cały sa tysfakcj i  objekt dzisiey- 
szy i niety lko zmyślone niektó rych prettfnsye ale 
nawet i smsznfi *nny ch na  zawsze poupadaćby 
musiały , osobliwie , kiedy wo lą  jest rządu,  izby 
prywatne  długi i opisy po Jezuickicy posessyi po 
Szambellanie Krzysztofie O len d s t im  pozostałey 
obarczać nie mogły , przeto  idąc żałcy do Sądu 
prosi nadewszystko znikczemnienia za rzutu  o" 
kondykt  a za pomówienie w tern żałującego i zm ar ­
łey s tryjenki  ukaranie obżałnych s tosownie do 
Konst ,  l y sc r  r. ,  w celu zaś odkrycia i wyśledze­
n i u  zata jonych funduszów massy, obżałmn Feli- 
cyanowi  Lachowiczo\fi  b. S taros twa morgiskiego 

d m i n i s t r a to r o w i , nakazania komportacy;  pod 
przys ięgą  osobistą,  inwentarzow,  re jes t rów bior­
czych i tfresccncyynych , dowodoW oraz mogą -  
°yo i cały ciąg służby i Tidminislranyi jego w Sta­
ros twie  Morgiskim usprawiedl iwić * Baznaczenia 
z n ’ni aktów inkwizycyi,  kalkullacyi i weryfika- 
c}i, sądzenia dla massy tego wszystkiego,  co się 
ztąd wykryje a na pewność  odpowiedzi za szko­
dy i expensa, zalecenia iżby obia łny Lachowicz ,  

aucyą naymniey  4,000 rubli sr. wynoszącą  do- 
tze osiadłego obywate la ,  niżeli rozprawa nas tą ­

pi, w Sąuzie Ziem.  Rosień. złożył; wreszcie skas­
sowania wszelkich zmyślonych s tosunków i u- 
karama tegoż obżałgo za utajenie w  kom portacyi  
w górze wypisanych dowodow; z obżał. R z e w u ­
skim przeznaczenie aktów in k w izy cy i ,  dla wy-  
siedzenia w G i l w i c z a c h ,  jaką i czyją ruchomość 
oddalając się ze służby z tamtąd w y w i ó z ł , a co 
się z tych  aktów na rzecz massy odkryje,  po n a ­
leży tćin każdey rzeczy ocenieniu ,  wypadającey 
summy i pobieranych in t ra t  z t r adyc yyn ych  pos.  
sesyi, wyb oru  oraz kwitami  i rachunkami ,  na  
rzecz kapi tału policzenia i pretensyi  obżałgo 
Kiryłow skiego i Tomkiewiczów , skassowania vr 
skutek Konst .  i 5c 5 r . , ca łkowitego ich s tosun­
k u ,  powrócenia expensow p r a w n y c h ,  naymniey 
lub.  sr. i , 5oo. i wskazania tego na  rzecz massy^, 
na pewność zaś odpowiedzi, zalecenia iżby obżał. 
ante principals,  należytą  złożyli porękę , uchyle­
nia pre tensyi  obżałnych Ey n ikow  za k a r tą  do któ- 
rey nie mają prawa,  i zostawienie tey pre tensyi  
mającemu jus ad rfem, zalecenia obżałmu de Ren- 
n °m i Opolskim, iżby ewikyą na poszukiwaną przez 
n , ch a pod apellacyą będącą summę,  złożyli,  skas- 
sow ania pre tensyi  X X .  Bernardynów'  kowieńskich,  

etein Ziemstwa Rosień. już znikesemnioney  
orzoney, skassowania nie mnieya dawnościami uni

pre tensyi  napas tney dawno um o rzo n e j  a Dekre

o w a n  v i " "  R0Sień> 1822 8bra  d. skas- 
sowaney Starozakon.  I cka Leybowicza i G i ty

tan now,  sądzenia na nich expensu nayXnniey 
00 u 1 sr. 1 złożenia odpowiedney paręki,  skas­

sowania nakomec pre tensyi  Starozakon. H .r szy  
Ickowicza  Goldberga Srzednickiego przewrotnie  
do funduszów zmarłego Sambellana Olendzkiego 
za s tosowanej ,  zasądzenia na t y m ż e  Hirs zy  rubli 
sr. j 5, kop. 4o ,  z porachunku o zboże wypada­
jących,  z procentem ; wskazania też na nim e x ­
pensow pra w nych  dla massy i złożenia poręki

1,000 rubli sr. w y n o s z ą c e j  przynaymniey,  w  rz e ­
czy obżał. Stefana Olendzkiego Sędzica Pren .  
de t runka ty  kw i tó w  oraz in t ra t  z t r adycyynych  
posessyi wybranych;  uchylenia żądanych p rocen ­
tó w  ex re przelewu LJr.Franciszki Olendzkiey,wska­
zania na obżałnych Zubowach summy 3,oóo cz. zł. 
z wypadająoemi  procentami  n a 1 rzecz  massy , de­
t r u n k a ty  w reszcie wszystkim obżałnym tego cd 
się z kwi tów i innych źródeł  wybranem  okaże; 
uchylenia wszelkich niedorzecznych wnioskow,exa-  
gerowanych i nadzwy cz ay  namnożonych w y d a t ­
ków,  uwolnienia dóbr poJezuickich mocąUkazow,od 
wszelkich za długi prywatne  odpowiedzi;  uchy le­
nia żądanych ze s t rony obżałnych expensow,  a l ­
bo decydowania przysięgi każdemu z obżałnych,  
na ich  w ie rn o śc i ; sądzenid oraz  tego wszystkie­
go co przez  sprawę proszonem i dowiedzionem 
będzie z wolną  poprawą  żałoby.

Roku 182b mca 8bra  dnia 3 1 niżey ńa podpisie 
w y ra ż o n y  W o ź n y  świadczę, iż takowego pozwu 
kopie, jedną: po W J M P P .  Felicyana Lachowicza  
b. Admini s t r a to ra  Morgiskiego; W i n c e n t e g o  oy-  
ca, Stanisława; nieletniego syna Rzewuskich,  W i n ­
centego Kiryłowskiego,  Jakóba i Jadwigę z K i -  
ryłowskich Tomkiewiczów ; Stefana Olendzkiego 
Sędzica P r e ń . ; Teofilę m at kę  z dokładem opie.  
ki, W in c e n teg o  Bogusława i Józefa synów , Jo- 
hannę córkę Eynikow;  Ludwikę z Opolskich m a t ­
kę  i jey potomstwo de Renn ow  Porucz .  woysk 
f ranćuzkich w dokładzie opieki; Michała Opolskie­
go Chor.  woysk B.oss., X X .  Berna rdynów klaszto­
ru Kowien.,  Teklę Olendzkę Sędziankę Preńską,  
po Starozakon. oraz Ickę  i Gi tę  F ran k m an o w ,  
Hirszę  Ickpwioza Goldberga,  jako nieosiadłych do 
drzwi sądowych Ziem, P tu  Rosień. przybiłem,  2gą 
po J W W .  D y m i t r a  óds tawnego Jenerała woysk 
Ross,, Alexandra  Rotmis t rza  Ka wa le rga rdow ,  P la ­
tona Sztabs Rotm.  tegoż pułku,  i W a le r y a n a  i 4  
klassy Grafom Z ubow ow,  Zofii P latonównie Ba-  
ronessie Pi rchowey Jenerałowey wóysk Ross.  
n a  dniu dzisieyszym w  dobrach Pronnadziowie 
w ptcie Rosień.  położonych,  a J W .  Sierhiejowi 
Saeremiet jewu Pułkownikowi  wo ysk Ross. tegoż 
dnia W dobrach Parowie  w tymże Rosień.  ptcie 
podałem i o nas tępney rozpraw ie  zawiadomiłem.  

' P a w e ł  Pie traszkiewicz W o ź n y  P iu  Szawel.
Roku 1835 mca października 3 x dnia, przed 

Aktami  JEG O  IM P E R A T O R S K I E Y  MOŚCI Ziem.  
P tu  Rosień, etawając obecnie W o ź n y  re llacya p o ­
danego Pozwu Urzędowie  zeznał.  P rzyją łem 
T eodor  Juszkiewicz Rejent  Ziem. P tu  Rosień.

T ak o w y  Pozew wolno drukować.  Dnia  9 li­
stopada i 8a 5 roku.  Cenzor Radzca  Stanu Igna^ 
cy Reszka.

a.  Sąd T axatorsko - E xdyw izorsk i na do­
miar satysfakcji  w ierzyc ie lom  W W .  Eusta-  
chiego i Kajetana K orsaków  przez Sąd G łn y  
Miński ago D epartam entu  przeznaczony i w  
Skutek Ukazu tegoż Sądu G łógo terazń. i 8 s 5  
roku w rześnia  3 dnia pod N. 2585  w y sz łeg o ,  
do majętności m ałych  D o lco w  w  P o w iec ie  B o -  
rysow skim  położoney, przybyły , zgodnie z żą­
daniem debitorów  i W". Ignacego Korsaka S ę ­
dziego Granicznego Boi’ysowskiego, dla w y e x -  
pediow ania a k tów  w majątkach konkursowi u -  
leg łych  w  G ubernii W iteb sk iey  sy tuow anych ,  
W . 1* ranciszka K uścińskiego z  koła sw ojego  
w y d eleg o w a ł,  odbycie ak tów  w  majątkach P tu  
Borysowskiego i załatwienie dalszych z  kole i

(O



wypadających cźynooki przedsięwziął, i ł ś  od 
dnia  5 stycznia następnego 1826 r, s łuchaniem 
głosów p roduk to w ych  i odpowiednich a nastę­
pn ie  f inalnem rzeczy rozwiązaniem zaymies ię  
zapowiedz iał ;  o czem in teressowane s t rony ob ­
wieszczając,  zastrzega razem, iż oczekiwać na 
nikogo nie będzie, lecz dla niestawających wie­
kuis tą  u t ra t ę  pretensyi  w  s tosunek do Remis -  
sy zakreśli .  D a t  i 8 a 5 września 28 dnia.

Jakub  Es tko  Exdy wizor  i Kawale r .
F lo ryan Swida Exdywizor .

Franciszek Kuscinski  Exdywizor .
Alcizy Nielubowicz Regent .

5 . W J P a n  K az imierz  Izykowicz Ro tmis trz  
p o w i a tu  Kowieńskiego,  z a śa a ne k  zwany Dzau-  
gie w  powiecie  Rosieńskim w Paraf i i  W ie loń-  
skiey położenie mający ,  a dekre tem exdywi-  
zor skim z Srzednickiey exdywizyi  jemu w ie ­
cznie p rzysądzony ,  wy był wiecznością W J P a -  
n u  Stanis ławowi  W o ł k o w i , prze to jeżeli ma 
k to  jaką pre tensyą  do namienionego Zaśc ian­
k u ,  raczy przez pismo odnieść sję i dowody 
n a  to okazać w  przeciągu sześcioniedzielnego 
t e r m in u  do mnie niźey podpisanego w miaste­
czku  Ju rb o r g u ,  w  tem że  Rosieńskim powie­
cie położonym mieszka jącego , zawiadamiam. 
Ju rb o rg  1825 roku  października 3 i dnia.

Józef  Maruszewski  RewizorCzęści  Jnrborskjey.
Pozwolono  drukować 9 listopada 1825 r. 

Cenzor  Radzca  Kolegialny Symon Żukowski .

Ogłasza się ninieyszem, iż od dnia i 3  li­
s topada r. b. będą p r z y j m o w a ć  chore bydlęta 
do zakładu W e te ry n a r n e g o  CE SA R SK IE G O  
U n iw e r sy te tu  W ileńskiego ,  na ulicy Spaskiey 
n a  dziedzińcu rl e a t r u  Anatomicznego,  pod na- 
s tępnemi warunkami.

1. P rzyym ują  się chore bydlęta  domowe 
od godziny 7 ranney do 6 wieczorem, a w na­
głych zdarzeniach i późniey.

2. Posyłający bydlę chore,  oznaymuje o 
t ć m  W e te ry n a r z o w i  znaydującemu s i ę  zawsze 
p r z y  zakładzie.

3 . K a r m  i l eka rs tw a  w  części opłacają 
się z góry,  a reszta  po skończoney k u r a c y i*

4 . Może też  bydź dostarczanym ka rm w 
n a tu r z e  przez właściciela podług przepisu,  a w 
t ak im  razie  pozostałe po wyleczeniu , zwraca  
się właścicielowi.

5 . Za  lekars two i ka rm  płaci  się według 
us tanowioney  taxy.

6. Oprócz  pomienionych wyda tków,  w ła ­
ściciel żadnych innych nie ponosi.

7. Za  p o s łu g ę , za wszelkie operacye i 
samo leczenie nic się nie przyymuje i nic się 
nie  liczy,

8. Właściciel  p rzynaym niey co dwa  dni 
dowiadywać się 'powin ien o stanie zdrowia swe­
go bydlęcia.

Inne  szczegóły ogłoszone są w  samym za­
kładzie.

Sekretarz  N orbe r t  Jurgiewicz.

5 . W  skutek Dekre tu  Remissyynego Ziem. 
P t t u  Nowogrodz. w  dniu a3 października 1825 
r .  zaszłego, T a x ę  i Exdyw izya  massy funduszu 
W -  Józefa Baki  Chor .  W oysk  Ross. a miano­
wic ie  folwarku Buywidowszczyzny  w Ptcie  
Now ogr.  sy tuowanego przeznaczającego. Ja 
E x d y w iz o r  tymże  D ekre tem  wyznaczony w

dniu 5ó  presentium jako w te rmin ie  zakreślo* 
nym  do rzeczonego folwarku Buywidowszczy­
zny zjechawszy i właściwe pierwszemu zja­
zdowi kwes tye  s tosownie do r z e c z o n e j  R.emis- 
sy załatwiwszy  , mianowicie  kompor tacyą  tak  
na Debi torze  jako też  na wszystkich K r e d y to -  
rach i P re tensorach  do Kancei lary i  Ziem. No­
wogrodz.  na dzień 16 nowem bra  i. r. wskaza­
łem, oraz t e rm in  powtórny zjazdu Sądu Exd .  
na dzień 28 nowembra  teraźn.  roku  ud e te r m i -  
nowałem.  Zeby prze to  po uzupełn ien iu  r z e -  
czoney komportacy i  s t rony  in teressowane w  
następnym terminie  ze swoimi dopom inkami 
sub amissione rei  do pomienionego Sądu j a ­
wiły się i przychodziły  przez ninieyszą awiza-  
cyą ostrzegam. Działo się w Buy widowszczy-  
znie 1825 mca października 3 i  dnia.

Franciszek Te ra jewicz  były Sędzia  Ziem. 
P t t u  Nowogrodz. Exdywizor .

Cena produktów na rynkach D n i T a r g ó w  e1
wileńskich. N lis to p a d .

P ią te k
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» T* m - -mepoiozone liczby znaczą, s r e ­ a s sy -  ’

źe tych produktów nie b re m g n a t .
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c
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Kurs wileński na assygnsty od dnia 6 listopada'- 
rub. srebrny 3 rub. 76^ kop , dukat nowy n  rub. 
5o kop. s tary 11 rub. 5o kop. mtperyął 37 rub. 62 ft kr


